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M PJPAIACJA iKiaToKOSCIUSZKI, po polaku, 270V.,godz,16« 00

Reakcyjna polityka rządu emigracyjnego pokłóciła nas nietyl- 
ko z'naszymi wschodnimi sąsiadami Ukraińcami* Białorusinami i 
Litwinami, lecz również z naszym zachodnim sąsiadom, bratnim na­
rodem o ze skosłowackim* Lynika to z przemówienia, wygłoszonego 
na posiedzeniu czoskósłowackiej Rady Narodowej przez ministra 
spraw zagranicznych togo-rządu, Ripkęo Przemówienie to przesiąk­
nięte jest głęboką troską o los stosunków polsko«ózoskioh, lak 
również o przyszłość stosunków poicko--sowle ckich, Ripka zazna-

wieniu, śe stosunki ca&slso'-sKnfcaSte oparte są na 
przyjaźni, a dlatego stosunki polsko-czeskie zależą w wielkie i 
w fcos_°y Jak s~f ułożą stosunki między Polską a Sowietami*

samej rzooz^ srosiaaki'polsko-czeskie, które dążyły do zawarcia 
,nl“afT obu krajami, nie mogą się zwracać przeciwko

r!!i5 J ‘ ? £10' X'0MU* ^Qkby fcogQ pragnął reakcyjny rząd polski.Konfederacja^ ua nacechowana bycwmożo jedynie wspólnotą Interesów 
antynioEiiocoion^To nastawienie stosunku do Sowietów, jakiemu dał 
wyraz rząd polski,, było pierwszą przyczyną przerwania rokowań 
polsko-czeskich,^Drugą przyczyną przerwania tych rokowań był fakt. 
-.a rząd polsKi nie wyrzekł się pretensji do ziem czeskich, co wię­
cej, protestował on nawet przeciw uchwale Anglii i komitetu Wolnyo] 
Francuzów, anulującej układ monachijski. W tych warunkach, jak • 
zaznaczył Ripka, kontynuowanie rokowań polsko-czeskich w colu za­
warcia układu konfoderacyjnogo było• niemożliwe-* Widzimy więc, żo • 
Imperialistoyczno-awanturnioza polityka rządu emigracyjnego dopro­
wadziła do pokłócenia ze wszystkimi słowiańskimi sąsiadami0 Kto 
dał prawo tomu rządowi do prowadzenia taj polityki Rydzów i Becków* 
Naród nasz nie chce ziem cudzych i skieruje wszystkio swe wysiłki ku wyzwoleniu ziem polskich!

godz. 2o.e55

Iierr Dr.»Kentner /?/ złoży wizytę łodzi - cóż za osobliwy zasz­
czyt spada na ten gród litzmanstadtskil 77 przemówieniu wygłoszonym 
do niemieckiej ludności" nadziwić się nie mógł, jaki panuje tam 
niezwykły porządek, i jak nadzwyczajne wydała owoce praca twórcza 
Niemców - bo przecież Wąrthogau ma w całej Rzeszy największą iJośó 
noworodkowi Racja, Herr Doktor! Ton porządek, o którym pan mówi, źe 
jost niezwykły, to porządek szubienic, obozów koncontracy-'nych/ 
głodu, nędzy i krwi* Porządek, którego symbolom są obfito racje 
żywnościowo dla niomiockioj szarańczy, zorującej na ciele Polaków, 
i racjo głodowo dla polskich robotników* Symbolom tego porządku są 
zamknięto szkoły polskie, dzioci robotniczo, błądzące samopas, zwa­
lony pomnik Kościuszki na Placu Wolności* Ma pan rację, Horr Doktor 
inamy toż niemiecką pracę twórczą w robotniczej Łodzi,'Praca twóroz 
- to wywiezienie 100.«000 na roboty do Roicluj to wymordowani w Ozor 
kowio Żydzi łódzcy, którzy poprzednio umierali powolną śmiercią gło 
dową na Bałutach* Praca twórcza - to choroby szerzące się wśród 
dzieci polskich na Kozinach, Chojnach, na Widzewie, w Konstanty- • 
nowie i-na Starym Mieście, Szkół dla tych dzieci niema. Praca twór-



osa ,»i03aiook£x zamknęła jo dlo d sio o i niewolników. Wyniki tej twór­
czej pnący to ISo.ooo polskich trupowi

Pogarda i nienawiść - oto uczucia# jakio żywi cały kraj 
dla Kozłowskich i Ronikiorów, tych targowiczan, którzy sprzedali 
się Niomcom dla ratowania swych malutkich dusz kosztom milionów 
rodaków,. Zdrajcy skoliozą na szubienicy. L-ocz jodnoczośnio panujo 
rozgoryczenie wobec rządu emigracyjnego.. Cytowaliśmy już rezolucjo 
z Kieleckiego# Opatowskiego# Radomia5 cytowaliśmy manifest P.P.R.
A teraz zobaczymy jak reagujo wobec zdrady omigrantów PPS. Jogo 
konspiracyjnie wydawany “Robotnik” piazo s “Rząd Sikorskiego unikał 
przez pierwszo lata wszelkich zagadnioń spornych# alo obocnio 
przeszedł do polityki wrę a-z reakcyjnej”. Ocena ta nie odbiega od 
rzeczywistości. Rząd miał w zapasie moc frazosów, za któromi na 
nastąpiła ozvny. Mówili o bozwzględnoj oh ęci walki z Niemcami# ' 
ale w rzeczywistości wstrzymywali społeczeństwo od walki# nawołu­
jąc do czekania. Mówili o przyjaźni# którąby chcieli utrzymać 
z ZSSR, Czochosłowacją i ze Stanami# a w rzeczywistości idą na - 
politykę Rydzów i Bocków# sięgające po Zaolzie i po ziemie biało­
ruskie, ukraińskie i litwwśkie. Mówili o pragnieniu walki, alo 
po zorganizowaniu loo-tysięcznoj armii polskiej w Rosji, zamiast 
rzucić ją przeciw wrogowi, wyciągnęli ją cichaczem do Iranu, nie 
chcąc współdziałać w oswobodzeniu kraju. Tak samo wyglądają inne 
haŝ a, rządowe. Jeżeli mówią o .demokracji, to niewątpliwie mają 
na myśli^sądy doraźno, nowe Berozy i nowo przośładowania ludności. 
Oto dlaczego kraj nie chce słyszeć o rządzie emigracyjnym, oto 
dlaczego panujo rozgoryczenie i rozczarowanie wśród wszystkich 
miłujących wolność Polaków.

godz.23.oo
Powtórzenie audycji z dnia 26 maja gods©23©00, por© komuni* 

kat popołudniowy z dnia 27 maja r.bo Audycję tę zidentyfikowano 
dopiero o godz0 23*07, gdyż nadawana była nie na zwykłoj•fali, a ha 
fali Moskwy.

RZYM, po Włosku, 27.V-., godz©23®45
Nadoszła wiadomość, źo opiolnmom spraw Polski w Rosji jest' 

rząd. Australii. Wiaddmośó ta jest zupełną niespodzianką, ponieważ 
oczokiwano, żo rolę.' tę obojmie ambasador brytyjski lub amerykań-- 
ski. Fakt, żo Polska zwróciła sic w tej sprawie do Australii, do­
wodzi, że polski rząd nominalny nie darzy zaufaniem żadnogo ze 
swych wielkich aliantów®

%

FRANKFURT n/M, po niemiecku, 27.V®, godz»22a15
W Poznaniu odbył się turniej szachowy dla Roichswohry. Licz­

no -rzeszo szachistów brały udział.
po angielsku, godzf.2oy5o,
45.000 ochotników zgłosiło się w Galicji do walki przeciw . 

Sowietom i zostało wcielonych dć dywizji piechoty 33. ' 1
MOSKWA, po polsku, godz.l6t.45
W. prowincji Tarnopolskiej w Zachodniej Ukrainie miał miejsce 

szorog walk między partyzantami a niemiockimi najeźdźcami. Dowództw 
niomiookio wysłało r ..'-Iw oddziałom partyzanckim specjalno ekspe­
dycjo karno. Po długich poszukiwaniach Niomcom udało się odkryć 
miejsce postoju partyzantów. Wysłali oni trzy duże garnizony, za-, 
miorzając zniszczyć oddział partyzancki jodnym uderzeniom. Bitwa



rozpoczęła się o świcio. Hitlorowcy otworzyli ciężki ogień arty­
leryjski na wiolką odlogłość, a następnie przoszli do ataku, po­
suwając się ostrożnio w obawie zasadzki. Partyzanci wyprowadzili 
ich w polo zręcznym manewrom. Główno siły opuściły polo bitwy,—  
pozostawiono jodynie pozorujące drobno oddziały-i wykorzystując 

fakt, żo Niemcy osłabili garnizony w sąsiednim miasteczku powia­
towym, dokonały napadu na to miasto. Zniszczono urząd policji 
administracyjnej, spalono koszary i wysadzono w powiotrze most. 
Inny oddział partyzancki zdobił zasadzkę na piechotę niemiecką 
wysłaną na pomoc otoczonemu garnizonowi i zniszczył samochody 
oraz zabił 63 hitlorowców, a zranił 42.

II.
Z najważniejszych spraw światowych,?

RZYM, po francusku, 27.V®, godz„23.45.
Gonorał do Gaullo ma z końcom biożącogo tygodnia wyjochać 

do Afryki Północnej colom spotkania się z gon.Giraud. Po długich 
pertraktacjach doszło naroszcio do porozumienia się tych dwuch 
marionotok. Spotkanio było poprzedzono niosłychanomi trudnościa­
mi. Niotylko trzoba było uzgodnić szorog spraw politycznych, alo 
nawet miojsco spotkania. Doszło do togo, żo obaj gonorałowio po­
sługiwali się mapami w tym celu. Gon.de Gaullo chciał spotkać 
się w Algierze, gdyż w mioście tym ma dużo przyjaciół - Żydów.' 
Oczywiście spotkanio generałów jako pozytywny rezultat przynio- 
sio tylko rozdział posad między ich popiocznikomi. Dla Francji 
nic pozytywnogo z togo nio wyniknie.

Komintern został rozwiązany. Nio zmienia to w niczom sytu­
acji, gdyż w różnych krajach pozostaną partie komunistyczne, kie­
rowano przez agentów bolszowickich, którzy siodzioć będą w amba­
sadach sowieckich i propaganda komunistyczna rozwijać się będzio 
tak jak dotąd, czerpiąc środki z mętnych źródeł.,, których nikt 
nigdy nio mógł umiejscowić.

RADZIANSKA UKRAINA, po ukraińsku,27.V.P godz.15.3o
Odczytano artykuł p.t..‘"Formowanie oddziałów ochotniczych 

na'Ukrainie przoz okupantów". Decyzja formowania oddziałów ochot­
niczych przez okupantów jopft ostatnia deska ratunku wobec zbli­
żającej się katastrofy, . w nwl *,zku z olbrzymiomi stratami ponio-^ 
sionomi przoz Nieme ów w Ros^i i w Afrycoo Aczkolwiek do oddziałów 
tych wstępują, czy to z przymusu, czy z dobrej woli, tylko nio- 
liczni nasi rodacy, to jednak na fakt ton nio możemy oczu zamykać. 
Tych ochotników, którzy nio chcąc przelewać bratniej krwi, przojdą 
do naszych szorogów przyjmiemy niczalożnlo od ich pochodzenia 
społocznogo i światopoglądu. Naszym obowiązkiem bowiem jost po­
móc im w zorwaniu wszystkich więzów, łączących ich z armią nie­
miecką. Tych zaś zdrajców, którzy dobrowolnie wstąpili do t.zw. 
oddziałów ochotniczych, należy traktować tak jak okupantów, czyli 
boz litości.

BERLIN NPD, po niemiocku, 27.V.,godz.21 ioo
Rozwiązanie Kominternu omawiano jost żywo przoz prasę szwaj­

carską. Prasa ta podkrośla, żo Szwajcaria, jako kraj neutralny, 
nio zniosio na swym terytorium żadnych ruchów lub organizacji, 
któro znajdowałyby się na służbio jednego z państw wojującycho 
Ponioważ Moskwa uzasadniła rozwiązanie Komintornu sytuacją, jaka 
wytworzyła się w związku z prowadzeniom wojny, przoto przy tym 
stanie faktycznym nio rnożra zozwolió na jakiekolwiek złagodzonio



PF20p.ir.0Wo Togo rodzaju polityka nakazaną 
^  iZ° Yzgtę<fa na sytuację Szwajcarii jako państwa 

w ? !  ? \  rownioz zo względu na politykę wewnętrzną*.zwajcaria utrzyma w przyszłości wszystkio zarządzenia, po­
trzebno do ochrony porządku wownętrznogoP i to w zakresie, który uzna za. stosowny-i
. Znamienny, jest .głos "Oorrtore del Ticino1' kt°ry 'stwier­
d z ą  co następuje: Voflli piękny gest Kremlu wobec Londynu i 
Waszyngtonu przyjęty został z sordocznością i sympatią, to 
J drugiej strony nie przyczynił się on do w z r o s t ^ i l S  i na 
ornat pogrzobu colow .bolszewickich* Sowioty mogą zmionić 

warunki swojej polityki ekspansji i przejść do imperializmu 
terytorialnego, który^już zamanifestował się w żądaniach * ■
ł>TrnwSw  Jinlandii, Polski, Czechosłowacji, państw bał­tyckich,-.Rumunii i Bułgariio -Od panslawizmu to już mały i 
nietrudny krok do przejścia granic i rozlania całej azjatyc­
kiej potęgi na Europę Zachodnią, gdzie poszczególne "nacio- 
nalizująco partio komunistyczne* zamierzają otworzyć śJSzy".

XII c
g ó  ino *

rosyjsku, 27:oy.., godz«15.45

^ f4? ?° nxędZ5narodówkę.0 Warto popatrzeć.-copisze o toj instytucji encyklopedia. sowiecka0 W tomie 33-im • 
czytamyj colom międzynarodówki jest walka- o utworzonie w  każ- 
awupojBcjogolns*, teoju ftKUta ropubllld. komm istycanoiv 

Churchillu encyklopedia wyraża sio słowami T^m'no* -nun-

t -.v,-- > * „ ;— rr*“w ■“-‘-asy robotniczoj0 «■> Roosovolt okraś-
■ i wrog klasy .robotniczej w tomio 49-ym.- Nie wio-my, co mowi oncyklopedia.obrytyjska o Stalinio* wior-ry na t o m i a s t

zo wszyscy.ci teM j  ponowio łoją wode na S y A  SędlynSodJwo i plutokracji i międzynarodowego żydowstwas ' ^azynarqdowo j

P° niemiecku, 27*V0, godze2o03o
^Berlińskie koła polityczno śledzą z zainteresowaniom wio-

konfliktu02inkT0?® Przoz brytyjską agencję prasową na tornat konfliktu, jaki miał rzokomo powstać miedzy Borlinom i r ? ™ ™
w związku Z  odnową Nionioc doLarczoniaLiekszo 1 liczby 
k o n ? L £ r i0?kl,0lV la Sy°?U 9’ p°<ltoośla -oil, l o L l c  o ! a S

p o w a d z e n i a

IV>
Z ostatniej chwili0

BorUiuNPr, po-niemiecku 28.0.V0, godz.lQ.3o 
Przogląd prasyB Poranna prasa berlińska poświęca dużo
jB. rOZkaZOWl dOK-O-n-y-Wn-ni n m n - n r l ^ n r  i ..

ouuiuo. z,oxniorzei zaoijajcio waszych oficerów i Fonorałów 
io słuchajcie ich rozkazów i wypędścio ich z kraju". *

nagłówkiem Boobachtor P°dajo tę wiadomość pod wielkim...
który p p L n a ł b 7 o d d o ^ m ad!!80nlJ J*7 * j r l * M o « o  ambasadora ŃdalaSocLSjToS isSfcStoSg. P°d toatr9l« Polaków,


